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KURYER LITEWSKI.
w W ilnie w  Piątek dnia 22 Kwietnia v. s. i 832 Boku.

W  U D O H O i i l  K s i l O T t l .
—  I V  i  I n o .  —

Wczo ra ,  we czwar tek ,  dnia 21 te ra źn ie js ze ­
go Kwie tnia ,  dzień doroczny Wysokioh Imienin 
N a y j a ś n i e y s z e y  C e s a r z o w e y  J e y m o ś c i ,  A l e x a r d r y  
FEonoRowNy, uroczyście był obchodzony w mie­
ście naszem. Zrana Urzędnicy i znakomitsi obywa­
tele, vv niebytoości teróz JO. Xięc ia  Wojen nego  
gubernatora  i Gubernatora  Cywilnego, hołd  8wo- 
jey czci i powinBzowań złozyli w mieszkaniu 
•Cięcia Jmci  Wojennego ,  J W .  W i c e  - Gube rna­
torowi Doppelmayrowi  , k tóry  na czele ich udał 
8,9 potem do Kapl icy  pałacowey na nabożeństwo, 
po którem śpiewany był  hymn Ciebie P a n ie  C hw a­
lim y! W'e wszy atkicb kościołach odprawiło  się rów-
niei uroczyste naboieńs two i śpiewane było T e  D e- 

laudam us. W oyska  były na paradzie kościel­
n y .  Wieczorem domy miasta całego oświecono.

W  tymźa dniu święcona była  rocznica W y ­
sokich Narodzin Nayjaśnieyszego Wielkiego Xią-  
ś ę c i a  Następcy Tronu* A l e x a n d r a  N i k o ł a j e w i c z a .

W  następujący poniedziałek,  to jest, dnia a5 
kwietnia , r.  b. dana będzie na Teat rze tuteyszym 
Pterwszy raz representacya Komedyi  naśladowa- 
ney * francuzkiego , pod ty tułem : Dobom nocny, 
n* zygfc ubogich,pod opieką Wileńskiego T owarzy-  
s t^a  Dobroczynności zoatającycb. Spodziewać się 
n*leży, że ta sztuka, przeplatana pięknemi  śpiewa- 

ozdobiona nowemi dekoracyami  i gus townem 
Pfzybraniem T ea t ru  , sprawi  przyjemny wieczór 
P°bliczoości miasta tuteyszego, k tóra przytem do- 
*n« ukonten towania ,  wynikającego z dobrego u- 
®*ynku, połączonego z zabawą.

— Budują się od ki lku dni szałasze na zbliżają­
cy jarmark,  k tóre  obiecują n iemały zjazd h a ń ­
biących. _________

S a n k t-P e tersb u rg  dnia g  K w ie tn ia .
Pt zez n a y  w y ż s z e  ukazy do Kap i tu ły  Ros-

Svyskicb C e s a r s k i c h  i K r ó l e w s k i c h  orderów dnia 
1u luiCg0i w nagr odę odznaczającego się męztwa i  
^aleczności, okazanych podczas szturmu W a rsza w ­
s k i c h  w a ro w n i , zaszczyceni orderami  przez Głów- 
Uodowodsącego Gzynną Armią ,  Jeoera ł -Feldmar-  

3 n »łka Xięci* Warszawsk iego,  Hrabiego  Paskie- 
W,cz»-Ery wariskiego, potwierdzają się w całey mo- 
CS ; Kawalerami O rderu  Św . W ło d z im ie rza  4go 
s*°Pnia z kokardą: półku Kawalergardów J e y  C. 
Ił ^ółkow nik A ra p o w , Roimiulrz K o lin  i Sztabs- 
Rotmist rie Adjutant  Dowódzcy półku Jenerał -  
fdjutant* Hrabiego Apraksina,  C ze/iłokow , P ole-  
tika, Xią*e U  iaziem ski, Hrabia  ' S zerem ie tjew  i 
Hrabia F e r t e n ; Layb-gwardy i  półku Konnego: 
Rotmistrze , Adjutanci  Głów no • zarządzającego 
Votnmunikacyą Dróg Jego Królewskiey Wyaoko- 

801 Jenerała kawaleryi  Xięcia  Alexandra  W i r -  
emberskiego D anaurow  i B u d b erg , O sorgin  i T u -  

tnanski, i Sztabs-Rotmis trze: von R eichel, Ł u iy n ,  
nnienkow  i C hruszczów ', Leyb  gwardy i  półku 

^-'••yssyerów J. C. M . : Pod półko wnik LU jenfctd; 
otniistrze : K riidener, Z a p o lsk i  i K ołogriw ow  i 
itabs-Rotmistrze : Hra b ia  JShrod 2gi, Zertgbusz , 
’ usenstern  , K a ra m yszew  , Adjutant  Dowódzcy 

i«y brygady iey  dywizyi k i ryssyerów Jene ra ł -  
®*jora Ĵ . K.  W .  Xięoia Alexandra  W ir t e ro be r-  
8 tego P u szc zy n , Adjutant  Dowódzcy 2giey bry-  
W  V'16^ d .ywi*yi ki ryssyerów Jeoerał-m&jor J .  K.

•AiSęi»Lrnesia W,rtemberskiego,Zu>żurż;Leyb- 
gwardyi  pólku Konnych Grsnadyeró w,Porucznicy:  

a jnu ti/ew , R eb in d e r , M orozow, D evolant i B a -  
a n ow ski, oraz Chorążowie : L ew enhagen , H r a ­

bia L u x e m b u rg , M asałow  i Z a leski;  Leyb-gwardyi  
półku utsnów Porucznik M e rlin  i K o rn e t  K a r-  
now icz ; Leyb-gwardyi  półku Huzarów Sztabs- 
Rotmis trze ;  Starszy Adjutant  igo odwodowego kor­
pusu jazdy Szew icz is z y  i D u b o w ieck i , tudzież 
Porucznicy:  M asałow  2g7, Xiąźe 1F ia ziem sk i, C ze ­
repów , Tulinow  i P am in cyn ;  L eyb gwardyi  G r o ­
dzieńskiego pólku Huzarów Sztabs-Rolmist rz L e -  
w en ta l i Porucznicy : Std l-von  H o ls te in  2gi, C ha - 
lecki, yon L e s z e m , P a leo log , A bram ow icz, Baron 
Stackelberg  i s z y , K ra siń sk i i Z a w is z a ; Leyb-  
gwardyi  półku konnych strzelców SzUbs-kapi tani:  
Baron G eram b, F a m in cyn , K ozew nikow  2gi, Adju-  
tant.Dowódzcy iey  brygady dywizyi lekkiey gwar-  
dyyskiey jazdy Jenerał -majora  Słatwiriskiego lgo 
T u m a ń sk i  i X ią ! e  A b a szid ze  , Porucznicy : von 
K ro n ek  is zy , fV u lf,  von K ro n ek  2gi, Iw a n o w , K o-  
tłu b ick i, H ra b i a  L a m b er t i B a u m g a rten  is z y  i 
Chorąży T ie lepn iew ;  Leyb-Kiry ssyerów półku Na­
stępcy : Podp ółkow nik  D en isó w , O b r r  Gewaldi -  
ger tgo  Odwodowego korpusu jazdy Major M in ­
s ter , Rotmis t rze :  O garew , A czka so w , X>ąże C ze- 
łokajew  i G urjew , oraz Sztabs-Rotmistrze:  Starszy 
Adjutant  i ey  dywizyi  k i ryssyerów VFaganow  , 
Adjutant  Dowodzącego iszą Dywizyą Kiryssye rów 
Jenerał -majora Xięcia Golicyna 3go, A la d jin , TVu- 
kaszenow icz, iza u rn a n  is z y , S za u m a n  2gi i K n o r-  
ring  ; Leyb -gwardy i  pół-szwadronu K aukazk ich  
Goralów Porucznicy:  Mamat-Girey P etleow  i M u r ­
za M u h  T asanow , Charkowskiego półku ułanów 
Podpu łkownik  B e rc h  5c i , Smoleńskiego półku  
ułanów Podp ółkow nik  E m m ę;  Leyb gwardy i  pó ł ­
ku  Preobrażeriskiego : Kap i tani  B ołogaw sld  i X ią -  
2e N ieśw icki / szy  ; Sztabs-kapitani  : H ra b ia  Z u - 
bo w, K alieriin  is z y ,  G raw w e i Szostak  i Porucz ­
nik  Putia ta ', Leyb-gwardyi  półku Moskiewskiego, 
Kapi t ani  : So th o f, F ligel adjutant J.  C. M. Xiąże 
L ie ven  2gi, K u p rya n o w  i von B r y n k ,  Sztabs-ka­
pitani : Starazy adjutant Sztabu oddzieluego K o r ­
pusu G ward y i  P rokopow icz-A ntonski, K uszelew  i 
A rsen jew ;  L ey b  gwardy i  półku Siemionowskiego 
Półkownik Z a g o rsk in  , K ap i t an  Xiąże C te ło k a y  
i s z y  i Sztabs k a p i t a n i : K r o k , D u h a m el, U stru -  
gow, Xiąże C zerkask i is z y  i B abkin; L e y b - g w a r ­
dyi  półku Izmayłiwskiego Kapi tan  N orow  2 g i , 
Sztabs-kapitani: K obiakow  is z y  i K otzakow  i Pod­
porucznik S iem ien o w ; Leyb-gwardyi  półku  gre- 
nadyerów kapi tao M e/lin  i s z y ,  Sztabs k a p i t a n i : 
Tregubow  i K a fty r e w , oraz Porucznicy : Starszy 
adjutant Sztabu oddzielnego korpusu G wardy i  K a r -  
pow  i adjutant dowódzcy 5ey brygady Gwardyi  
pieszey Jenerał -majora Berchmaua jgo , K ru g li-  
kow; Leyb-gwardy i  półku Pawłowskiego,  Podpół- 
kownicy : Łomonosow  i P u szczyn , Kapi tani:  IJ u r -  
bandt i N ieb o ls in , Sz t abs -kapi ta ni : Baron Z alc, 
F etisow  i Baron Lxkul-von  - D ild en b a n t ; Ley b-  
gwardyi półku strzelców P orucz nicy :  K ozłow ski, 
lh n a tie jw  2 g i , M iasojedow  , K o b ylin  , Adjutant  
Naczelnika iszey dywizyi G ward yi  pieszey Je­
nerał  - Adjutants U szakow a iw szego  K a ra ta jew , 
Podporucznicy:  sprawujący obowiązki Adju tan ­
ts  p rz y  Dowódzcy sgiey brygady iszey d y w i ­
zyi Gwardyi  pieszey Jenera ł -Poruczniku P o le - 
szko is zy m  A rsen jew  2g i i N esterow , tudzież Cho­
rąży L erm ontow ;  Leyb- Gwardy i  półku F in l a n d z ­
kiego Porucznik  Sum arokow , Podporucznicy:  K i-  
now icz , M aksim ów , Z a w a ry c k i  i H ra b ia  K anoe  
w n icyn ;C ejb-Gwardy i  półku Wołyńskiego:Sztabs- 
Kapitani :  Baron K o r f  6l y  i B ykó w , uwolniony ze 
służby Porucznik Szm yd eck i  i Podporucznik H o - 
g e l 2gi; Leyb-Gwardy i  półku Li tewskiego Pólko-



w n i k  S zr e y d e r ,  K a p i t s a  Z y d k o w  zszj- ,$ztsbs K a ­
p i ta n i  T iń k o w  i O bruczew  i P or uczn ik  F iedoreiv  
S ty ,  pó łk u  pi#szeg<i Je u e ra ł - F e ld tn a rs za łk a  X ' ^ c m  
W a r s z a w s k i e g o  , H ra b ie g o  P ssk iewi czs  E i y w s ń -  
skiego Major  K ozłow ski', L e y b - G w * r d y i  batal ionu  
S a p e r ó w  Podporucznicy :  K o w a liń sk i  i D dw e, L e y b -  
G w a r d y i  b«ta!ior;u F i ń s k i c h  s t rzelców P o d p o r u ­
cznicy:  G rip en b crg  3ci, S tre m b o rg  i F alk; L e y b -  
G w a r d y i  k on ney  a r ry l le ry j  l e k k ie y  b s t e ry i  N. 
Igo  Ch orą ży  L ic h a re w ;  L .  G.  kon. ar t .  l ek kiey  
b a te ry i  N.  ago C h o rą ży  K ru g lik o w ,  L e y b - G w a r -  
d y i  i sz ey  s r ty l l e r y y s k ie y  br y g a d y  P odporu czn i ­
cy: S a w ra so w  i s z y , B r im e r  i S a w ra so w  agi-, L e y b -  
G w a r d y i  2giey a r ty l l e r y y s k i e y  b r y g a d y  P o d p o r u ­
cznik  D a n za s  i Chorążowie :  O gran o w icz  i L in ie -  
w icz, i Je ne ra ln ego  Sztabu G » » r d y i  Porucznik  H o -  
ły ń s k i  O t rz ym al i  K o k a r d ę  do tego  orderu ', p ó l ­
k u  k a w a le r g a rd ó w  J e t  C. M .  l lo tous t rze :  T im ko w -  
s k i  t s z y  i K a ń sk i,  ora* L e y b - G w a r d y i  pó lk u  k o n ­
nego Ro tmis t rze :  B a c h m e tje w  i B r e y e r n .—  Z ł o ­
te  szablo z  n a p ise m  za  w aleczność: L e y b - G  « a r d v i  
p ó lk u  h u z a r ó w  Pói kownic y:  A d ju ta n t  J .  C. W .  Do- 
wódzcy Oddzielnego K o r p u s u  G w a r d y i  A/aszc-zokin 
i zostający w obo wią zkach  deżurnego Sztaba Of i­
ce ra  Sz tabu igo odwodowego  ko rp usu  jazdy W a -  
silczykow .j Szt»bs-Rotmi*t rze:  vo n  G e rsd o r ff  i J e r -  
s z o w , oraz Po ru czni cy  M a sa ło w  i S ta c k e lb e rg ; 
L e y b  G w s r d y i  p ó lk u  u łanów:  Ad ju ta n t  Nacze ln i ­
ka isz6y lekkiey  g w a rd y y s k ie y  dywizyi  jazdy, J e -  
nersi ł -Adjutanta  C z y c z e r y n a  ig o ,  Rotm is t rz  S in ie l-  
n iko w , Sz tabs-Roim is t rz  C zyku a n o w  i Porucznicy :  
B is tro m  ag i i B is tr o m  is z y ,  L e y b  G w a rd y i  G r o ­
dzieńskiego pó lk u  huz arów  ; R o tm is t r z  K r o /e r  i  
Po r  ucznik J u r a h a  agi', L e y b  G w a r d y i  pólku  kon-  
o y e h  G r e n a d y e r ó w :  Sztabs K a p i t a n i  Jzw ieko w  i 
B u tk ie iv ic z , Po ru czni k  S u lim a  i Chorąży  Kobie', 
L » y b - G w a r d y i  pó lk u  K o z a k ó w  Sztabs -Ro tmis t rz  
A U kołajew , L e y b  G w a r d y i  p ó lk u  k o n n y c h  s trzel ­
ców K a p i t a n i :  L isa n o w icz  is z y ,  L isa n o w ic z  ag i i 
Ko&ewnikow t s z y ,  L e y b - G w a r d y i  szwadronu  kon ­
n y c h  p ionie rów Chorąży  tio liko w .— Z ło te  s zp a d y  
z n a p ise m  za  w a leczność: zostający przy  J .  C. W .  
D o «  ódzcy Oddzie lnego K o r p u s u  G w a r d y i ,  Jar-e- 
r a ł - M a jo r  W i s z n ia k o w ; A d ju t a n t  J .  C. W .  Do- 
wódzcy  Oddzielnego K o r p u s u  G w a r d y i  , L ey b -  
G warily i pó lku  S iemiono wsk icgo  S z t a b s- K z p tU n  
S zip o w , L e y b - G w a r d y i  pó lk u  I z m ay ło w sk ie go  A d ­
ju tan t  N s c z e la ik a  ag iey d yw iz yi  pieszey G w a r d y i  
J e n e r a ł - A d j n t a o t a  M a r ty n o w a  Igo  Sztabs K ap i ta n  
l l j i n  i A d ju ta n t  J .  C. W .  Dowódzcy  Oddzie lnego 
K o r p u s u  G w a r d y i  P o r u c z n i k  Xią żę  D rusow  agi-, 
Jene rs ln ego  Sztabu G w a r d y i  Po rucznik  X i ą i ę  Go- 
t ic y n .— Z ło te  p ó łs za b le  z  n a p isem  za  w aleczność: 
L e y b  G w a r d y i  pó lk u  P r eob r sź eńs ki ego  C h o rąży  
K a łie n in  a g i ,  L e y b - G w a r d y i  pó lk u  S ie miooow-  
skiego P o dporuc zn ik  von  B r ik ,  L e y b - G w a r d y i  pó l ­
ku  G r e n a d y r r ó w  K a p i t a n  K ononow , Sztsbs- Rapi -  
t an i  F r id r ih s  i K a r ia k in ,  o raz  Porucznicy  P riani~  
szn iko w  i s z y ,  B a ron  von W r a n g e l  i W itkow ski-, 
L e y b  G w a r d y i  p ó lk u  s t rzelców Sztrbs K a p i t a n  
E n g e lh a r d t  5c i  i Chorążo wie  W ie to s z k in , B e r g ,  
W ie la m o w ic z , Z a g o sk in , R im sk i-K o rsa kó w , Xiążę  
S a ła g o w  C h a rczeń , G robow ski, K is ie l , S zcze rb a -  
czew , R ed in g er , H e in d e n re ic h  i M a rk iz  P a u lu z z i ,  
L e y b - G w a r d y i  pólku F in la nd zki ego  Sztabs Kapi tan  
B a z in , Porucznicy:  A /aum ow , G ezin g er , von S zu lc , 
D em id o w , B a r o n  A m in ó w , B e r  i L ic h o m in ;  P o d p o ­
ruczni cy :  G o re m y k in  i B a z i/e w sk i;  L e y b - G w a r d y i  
ba tal ionu  Sa pe ró w C h o r ą ż o w i e : K ó z la n in o w .B a sze t  
i  D u b ie ń sk i ag i; L e y b - G w a r d y i  ba tal ionu  F iń s k ic h  
s t rzelców P o d p ó ł k o w m k  L a g e b o r g ,Po rucznik  G ri-  
p e n b e rg  i s z y ,  Pod poru czn ik  J e r s z e  i Chorąży  B a ­
r o n  von K olen i lgo  odwodow ego bata l ionu sape­
r ó w  Chorąży  S o m o w ,  L e y b  G w a r d y i  iszey b r y ­
gady  a r ty l ie ry i :  Dowódzca  b a t e r y y n e y  JN. 2go r o ­
ty ,  Pó łk o w n ik  M a y k o w  a g i  i L e y b - G w a r d y i  2giey 
b r y g a d y  a r ty l ie ry i  Po ru czni k  Sab o w  i P o d p o r u c z ­
n i k  JPolitkowski. {G. £.)

W a r s z a w a  d. s 4 k w ie tn ia .
Nabożeńs two R e z u r e k c y i  zaonegday w K o ­

ściele Archi-ftatedralnym, celebrowane przez J W .

J X .  P ra im o w sk ie g o  , B is ku pa  P łoc kiego ,  w obce 
wsze lk ich  W ł a d z  R z ą d o w y c h  i mn-ogiego ludu, roz­
poczę ło  się o godz in ie  8m»y wiaczorney .— W ’K a ­
pl icy  Z a m k o w e y  nabożeństwo R e z u r e k c y i  w edł ug  
obrzędu  G r e c k i e g o ,  odbyło  się w nocy; na p i e r ­
wszy śp iew : C h ry s tu s  z m a r tw y c h w s ta ł ,  odezwały  
się działa rozs tawione  na tarasie.  JO.  F e ld m a rs z a ­
łek  Xiążę  W a r s t a w s k i ,  Namies tn ik  K r ó l e s t w a  P o l -  
skiego,  zaay d o w a ł  się na ca lem na b o ż e ń s t w ie ,  po 
k tórera  p r z y y m o w a ł  powinszowauia  z n a k o m i t y c h  
osób, k tó r e  u Xięztsv« I c h m o ś ć  zostały na święco-  
nero.

— Na os ta tnich  ta rg ach  W a r s z a w s k i c h  p łacono  
sa korzec żyta zł. od 18 do 20 i pó ł .  Pszenicy od 25
i pó ł  do 27. Jęczmienia  od 16 i pó l  do 19. Owsa  od

do i 5. Siana f u r ę  jednokonną  od 17 do 3o; p a ro -  
kouną  od 56 do *2. S łomy fu r ę  od 7 do l i .

A  « g ł  r  a .
L o n d y n  d. 8 kw ie tn ia .

W c i o r a y s z a  gazeta l im e s  pisze: „ N a y w i ę c a y  
nas obchodzi  d r u g ie  czy tan ie  b i lu r e f o r m y ,  D a -  
wn ie y ,  d r ug ie  czy tanie uw ażane  b y ło  za s t a n o w ­
czą mia rę  ca łego pos tępowania ,  i aa rozs trzygnie-  
nie  losu wniosku podanego  w obu  izbach  p a r l a ­
mentu .  Bil  względem K a to l i k ó w  w  r o k u  i 8 i £  
b y ł  w y ją tk ie m  od tego pr awid ła ,  gdy  po o d is ła -  
n iu  b i lu  do wyd zia łu ,  mówc a  izby A b b o t  wniósf,  
a by  wyrzucono w a r u n e k ,  upoważnia jący  K a t o l i ­
k ó w  do zasiadania w  p a r la me nc ie .  VVoiosek t e n  
przyjęto,  i na tura ln i e  bil  został  cofninny.  Bez 0- 
c h y b y  jest i t e raz  zamiar  naśladowania  tego p r z y ­
k ładu ,  jeśli bi l  r e f o r m y  zostanie d ru g i  raz p r z e ­
czy tany ,  i dóydzie do tego stopniu,  na k tó ry m  b i l  
wzg lędem K a t o l i k ó w  r o k u  1815 b y ł  cofniony w  
izbie niźszey. Lecz  czyl iż b i l  r e f o r m y  na iiosie- 
dzeniach  r o k u  i 832 dóydzie do wydzia łu?  Jost  
t e raz  zwyczajem znówić o tein a n ie jaką  p e w n o ­
ścią.  Nic  t a k i e  nie ma n ie rozsądnego w domyśle ,
i i  m in is t r o w ie  będą  mieli  większość za d r u g i e m  
czytan iem,  złożoną z osób, n a yba rdz ie y  m y ś l ą c y c h  
o o p ie r a n iu  się b i lowi .”

Z* 6 lub 3 dni  spodz iewają  się tu  p o w r o t u  
gońca,  k tórego  H r a b i a  O rłó w  wy s i a ł  z B la g i  do 
'P e te r s b u r g a .

—  D n ia  10. —
P o sie d ze n ie  I z b y  W y  i s z e y  d n ia  g  k w ie tn ia .  

N arady  nad b i lem r e f o r m y  śc iągnę ły  wcześn ie  w i e l ­
k ie  mnós two s łu chaczów ,  między k tó r e m i  znacz­
na l iczba by ł a  żon p a r ó w ,  cz ło nków izby oiższey 
i t .  p. P o  złożeniu  przez K a n c l e r z a  i w i e l u P a r ó w  
p e t y c y y  za i p rzec iw  r e fo rm ie ,  k t ó r s  po c iąg nę ł y  
za sobą dyskussye  , dop ie ro  o godzinie G w ie czo ­
r em  pows ta ł  lord G re y  i w p r o w a d z a ją c  d ru g ie  
czy tanie  b i lu ,  między m n e m i  rzeczami  mówi ł :

„ P r z e d m io t ,  k tórego  s«ę bil  obecny  dotyczę,  
jest, lo r do wie  moi,  nadzwyczay  wie lk iey  wagi.  Ma 
on bowiem iv kons ty tu cy i  pa r la m e n tu  ta k ie  za­
pr o w a d z ić  zmiany,  przez k tó re  i w  sposób w y b o ­
rów" i co do rodzs ju  cz łonków naród  r e p r e z e n t u ­
jących,  now e wprow adz a ją  się ksz ta łty .  Bi l  ten 
przychodzi  do wa*,  pop ie r any  znaczną większo­
ścią izby niźsiey ,  i r ó w n i e  znamieni tą  większością 
n a r o d u . . . .  Biły o którego  przy jęc ie  l o rdów  u p r a ­
szam, polega na tyc hże  samy ch  zasadach,  jest t e n ­
że sam, 00 do i stoty,  obeymuje  te same o! redle­
nia,  co bil ostatniey sessyi w am ,  lo rdowie ,  p rzed-  
stiv, iony. (Sfuchaycis!  Słuchayci łd) .  Domyślani, się 
lo rdowie ,  cc te w yw o łan ie  oznacza; lecz m ni em am  
przecież,  iż zdołoy będę  waszym W y so k o śc io m  ja­
sna wykazać,  że m im o  tego podobieńs twa  nie v y- 
p ł y w a  bynaym ni ey ,  abyście mu waszego p r zy zw o­
lenia odmówi l i .  O b ilu szlachetnego X ię c ia  (B u c ­
k in g h a m )  ogólna mam ty lko  wyobrażen ie ;  iecz z 
tego, co o n im s ły sza ł em ,  n i e t r u d n o  jest poznać,  
że zasady jego też ssroe są, co i b ilu w p r o w a d z o ­
nego.  Zasady  te, lo rd o w ie ,  są : u pa d łym  mias te ­
czkom prawo w y b o r ó w  o d e b r a ć , t a k o w e  w i e l ­
k im  l u d n y m  miastom przeką zać ,  i p r a w o  g ło so­
wa n ia  rczc iąg ley oznaczyć.  Nie poyruują,  dla cze­
go sz lachetny X i ą ! ę  bi l  na t ak iey  zbudow any  
podstawie, r e w o l u c y j n y m  nazyw*. R t f o r m a  bez



, ' ' « « « » »  w *e lk l »  w p r o w a d z a  z m i a n y  w  pra ł . t y -  
nje ^ ^ . P Un^^®cb k o n s t y t u c j i  p »r Ia m e n tQ « «y ;  le c*
}, i ! z,e z* tem, aby każda zmiana r ewolucy jną  
Ola * mi* ’ zv*łas*cz*, gdy taka upoważniony hydź 
zńa ^ rz,e ł  ,lzn8na b ł a d z e  i prze* pośrednictwo u- 
nB nyt: 1 praw zasadniczych. Kiedy znaczna część 
nje °Û  za n*4 przemawia,  nie gminu, który nawet  
jQr>'v,<V eo <;f> reforma, oby niektóizy szlachetni 
a °.^*e wy jść  mogli z omamienia,  że to tylko 
ptzDU*Ze kls#,y reformy,  gdy tymczasem
ce te?  Osta je  wielka mass* stanów uayoświe- 

*zycli, najzamożniejszych i cay większy wpływ 
M0? c,,ch (wyraźne i powtarzane przyzwolenie).  
nv°V,a  ̂ w dziewiętnastym wieku w tych oświece­
niu 0,!|,S8Ĉ  przypuszczać,  iz w takićui połoźe- 

rzeczy, potrzeba wasze Wysokości  błagać, co 
f'*klin*ć, abyście ten zaradczy środek dla 

w ®wienia własnego i błogosławieństwa pokoleń 
Slt(j przyję li” . . . Ponieważ mówca co do za-
t„ “w*ź» bi! obecny za bil sessyi zeszloy, prze- ____ , , . s ___ _     B______7
p ft,e "Azjąc się w jego motywowanie ,  przystę- iż bilowi tarnu będzie p rzeciwn y  i po świętach 

Is do wypuszczenia punktów,  w których pewno W ie lka nocnych chce wnieść inny. Nie mógł więc 
Pr<iw»dzono zmiany;  poczecu tak rzecz daley zacny Hrabię  domyślać się, aby Izba przyjęła bil  

^ d / i :  p o d o b n y ,  który w .każdym względzie zasługuje
„Życzyłbym z duszy, abyście w taki sposób na odrzucenie. Przyznaję, i£ od czasu przeszłego 

. ^ p o w a l i  do diieła,  w taki sposób je tozbie- posiedzenia rzecz ta przybrała inną p o d a ć ;  lecz 
 ̂ » iżby ani duch  s t ron nic tw ,  ani ładne przy- zaklinam W P a n ó w ,  abyście przed odstąpieniem

(j0® dogrytki  mieysoa między nami nie znalazły, od zasady, która na przeszłam posiedaemu skło- 
 ̂do mnie,  pewien jestem, źe c sumiennością po* nił* was do odrzucenie b i l u ,  dobrze rozważyl i,

dok, jak my, którzy insczey myslemy , jesteśmy 
dia zacnego Hrabiego.  Zawsze goto w jedeoi przyy- 
mować chętnie ś rzpdtk,  przychodzący z Izby Niż* 
szey do nas?ey , z właszcza t ek i ,  k tó ry  się tycze 
jey ia t enssow,  i k tó ry  znaczna większość przy­
jęła i poparła.  Lecz pomnąc, ile w przedstawio­
nym bilu złszłojodmisn; po m nąc ,  iż kwali f ika-  
cye, z k tórych każda tysiącom ludzi nadaje i od ­
biera prawa,  zmieniono 11  razy; widząc,  iż je­
szcze podczas ostataiey odraisny członkowie I»by 
Niiszey zgodzili się nadać pewnemu mieysen p ra ­
wo wyborów,  * Hrabs two  pozbawić jednego człon­
ka; widząc, iź w postsnowienin względem 56 mia­
steczek uczyniono odmian; wszyi, ko to rozwa­
żając, nie mogę się s k ł o n i ć , abym przystąpi ł  do 
tego, co się okazuje bydź ostatnim wp ływe m zuiieu* 
nych umysłów. Zdumiewam się, iż zacny Hrabia  
z taką ufnością spodziewa się pomocy członków 
Izby naszey , gdy przy zaczęciu teraźnie jszych 
obrad,  słyszał oświadczenia Xięcia Buckingham ,

^IPowałem. Od tego pyt*
®pokoyność kraju, jego byt  błogi i pewność je- lu. Mówi nam zacny Hrabia ,  iż wielka przewa-

taoia zależy wewnątrz- jaki skutek miałoby przyjęcie teraźnieyscego bi -

*«wnęrrznych stosunków.h t , ---------------..------ Nie widzę potrze- ga jest w kraju na stronę tego bilu. W y p a d a
l  yyysckcściom waszym ailniey wszystkich tych  objaśnić, z jakich żywiołów składa się ta przewa-  

°liczności przedstawiać,  bo wszyscy bez f«prze- ga. Noypierwey cał
- I ia .a      I .__________ ; _ .* 1 _ 9 _ ł .   '  . _ J  L '    1 .

t . ------------------------------------------- ,_ B. .  ----- j  cała ary s tokr ac ja  W h i g ó w  jest
. z‘Qi* dzielicie to przekonania ,  ile i» wszystkie za tym śrzodkiem,  lubo przed 4 lub 5 laty była

mu przeciwną.  Mówię o czasie, kiedy cała p rz y­
łączyła się do szanownego męża ,  k tó ry  oświad­
czył, iż oo ostatniego tchu życia, będzie się opie­
ra ł  reformie.  Spodziewają się zapewne W h i g o -

0t®res3* przez dłuższe trzymanie w niepewności 
**1*onych umysłów uoirrpiećby m o g ły . . .  Nie 

§ się wstrzymać od ley u w agi, że żaden wpływ,  
^  I*e widoki,  żadna gwałtowność ziemska, wpły-  

?c nie mogą i nie powinny na jawne wynurzenie 
le f °  z(*an** (przyzwolenie).  Nie należy wca- 
, Zważać na zgiełkowe i nierozważne k r z y k i ,
* 8 ( 1 *  2. ..................  :  _ ___ __  * _ _ .  •  z  •  a  %

wre , iż nie piastowawszy przez lat 4o urzędów,  
tym bilem uymą sobie naród, a przez to władzę 
swoją utwierdzą.  Popierają oraz ten bil katolioy

®* życzenia spokoynego i oświeconego ludu,  nie Ir landzcy , którzy mniemają ,  iż teraz przyszedł  
J lko na uwagę,  ale nawet  i na wzgląd wasz za- czas na zacnego Hrabiego: a wkrótce  i na nich  

°gują. Głęboko tkwią  w duszy mojey następ- samych przyjdzie koley. Czekają tylko pierw-  
któryby odrzucenie bilu sprowadziło na kray,  *zey chwili ,  aby natychmias t po przyjęciu tego 

4 Was lordowie,  i na mnie; na kray,  bo wszystkie# •  —  J    j  i  -------  j  -  

! €& iuteressa na tem si?ę i błogość swoję opiera-* 
H> na was lordowie, bo na n ich  tera* cały naród 
* z®ufaniem» z weselem i poszanowaniem spoglą- 

Ja przełożyłem to, co w mojetn przekonaniu 
** Raylcprze dla dobra mego Monarchy i oyczyzny 

juV uważałem,  to, co teraz powszechnie za ko- 
j^eczne uznano, i w czem tylko co do mnieyezey 
“J> większey rozciągłości różnica zdań zachodzi. 

(Następnie, okazawszy nadzieję, iź porozumienie 
J^iędzy st ronami  walczącemi nastąpi) mówi: G d y ­
bym koniecznie w walce ulerfz inu»i»ł , pozosta- 

mi jeszcze to pocieszające p rzek on an ie , ż# 
^hcUłetn i działałem zawsze w. jak naylepszych 
^•dokach,  i źe wszystkie kroki  moje zawsze ku 
temu kierowałem,  iżby nsywłaściwszemi i nayslo- 
8ovvhieyszcmi drogami  powiązać i saspokoić wszy- 
stk.e interessa o jczyzny mojey. O jedno tylko 
"lagam , aby całe prteklęstwo,  jakie wśporonione 
*rodki ściągnąć sobie mogą , na woję tylko głowę 
*padły. A by  ze mnie tylko, jedyna była ofiara.” 

— Treść  mowy Lord* Ellenborough  , mianey 
b* dessyi Izby W  yżstey dui* g b. m. przeciw bi- 
I'-Wi reformy,  jest następująca: — „Byłbym nie­
sprawiedl iwy względem członków tey lzh y  t wzglę- 
dstri siebit* samego, gdybym me przyznał,  iź ton 
1 charakter ,  z j*.kiemi zacny Hrabi*  (G r e y ) roi- 
trzągił leraźnieys/.y przedmiot obrad, czynią a.a- 
®zczyt jego świat łu i sposobovoi myślenia.  Gały 
głos jego odznacza się duchem pojednania,  lec* 
tnirno tego niepodobna mi zezwolić ca drugie czy- 
łanie bilu. Zacny Hrabi* mówił  nam o odpowie­
dzialności , jaką ma w popieraniu tak ważnego 
sr*odka. Uznaję całą rozciągłość tey cdpowte- 
dziahjości,  i przekonany jes tem,  iź s ra y  będzie 
rówzue Sprawiedliwym dla naszych u c z u ć i p o b u -

bilu pokusili  się o rozwiązanie unii. Każdy na- 
koniec, kto jest nieprzyjacielem spokoyoości i po­
rządku,  każdy, kto od roku 1 7 9 3 , aź do obecney 
chwil i  takim się okazywał ,  bil  tea gorliwie po ­
piera.  Pr7»yzoaję, iż z^ayduje się wiele osób , ró ­
żniących się od anarchis tów i rewolucjoni s to  w,
•  uznających potrzebę odmiany w systemie rep re-  
zentaoyi.  Zdania tych osób zasługują na naywyź- 
szy szacunek, i przekonany jestem , iż niema n i ­
kogo w tey Izbie, ktoby im tego odmawiał .  Lecz 
pytam się zacnego Hrabiego,  czyli i w tey klas- 
sie nie zaszła odmiana publ iczne j  opinii? Py tam 
się go: czyli jeszcze mają, takie zdanie, o reformie,  
jak dawniey? Nikt ,  kto byw a  w towarzystwach,  
lub  wie co się na śwtecie dzieje, nie może wąt­
pić,  iź wielka messa właścicieli  w kraju jest w y ­
raźnie przeciwną bilowi ; lecz mówią nam : po­
wszechny głos ludu jest za nim i wypada nam s łu­
chać  go. Temu zupełnie zaprzeczam. Zacny H r a ­
bia wspomniał  nam o niebezpieczeństwach i t r u ­
dnościach, jakiehy z ciągłego zaymowania się tem 
pytaniem dla kraju wyniknęły .  Lecz przyjęcie 
tego bilu nie u łatwi łoby ani jedney kwestyi  , i 
owszem otworzyłoby pole mnóstwu innych,  któ- 
tych  dawniey nigdy oie roztrząsano. Mamy tb- 
raz oświadczyć, iż 56 miasteczek powinno ut rac ić  
wszystkich swoieh reprezentantów,  a 3o innych 
poło w ę. Mówią  nam, i i  miasteczka był y  zaw*za 
obfitem źrzódłem przekupstwa i dawały  powod 
do długich wojen i marnotrawczych wydatków.  
Lecz osoby ; k tóre dotąd je reprezentowały  , ł ą ­
czą rozmaite interessa kraju. Na liście re prezen ­
tantów miasteczek zńayduję 5o synów parów,  z 
k tó ry ch  tylko i5  obierano, zs wpływem ich oy- 
ców lub Lraci. Przypominam sobie, iż zacny moy 
przyjaciel H ra b ia  łiarrow by  wskazał korzyść,

(5)



w y p ł y w a j ą c ą  <31* k r a ju  ztąd, Ze nay i l a r s i  sy no w ie  
p . i ó w  zasiadają w Parlainenoie .  Te ra źni ey s zy  
bil  pozbawi* i o  synów sianu sz lacheckiego miey-  
tca  w Par l amencie . ” — W  dalszym ciągu m o w y  
pr z y to c z y ł ,  ile P a r l a m e n t  w do ty chczaso wym  sk ł a ­
dzie swoim uczyn i ł  dobrego  dl* kr*ju ,  a potem 
r t e  kł :  — „(Jo się tycze cz ęśc io w e j  nędzy w k ra ju ,  
za leży ona od z e w o ę t r z n y ch  okoliczności ,  k t ó r y m  
żaden rząd  przeszkodzić  n ie  może.  T e r a z  z w r a ­
c am  uwagę, u* na yw ażni eys ią  część lego bi lu,  to 
jest,  na wolność  w y b o r u .  P r a g n ę  zaiste rozciągley-  
szey  wolności ,  lecz n i e  tak iey,  j aką bil  s tanowi ;  
gdyż  posiadacze do tnow opłaca jąey  to f. 8., nie 
o b sy m u ją  ś rzedniey k la s iy  społeczności .  Je ś l ib y ­
ście W P a n o w i e  chc ie l i  p r zy jąć  bil  ten d l a t e g o ,  
i i  znaczną  większością został  p rzy ję ty  w Izb ie  
Niższey,  jakiż powód moglibyśc ie nada l  p r z y to ­
czyć ,  t r zymając  się własnego zdania i odrzuca jąc 
b i l  p r z y ch odzący  z Izby N i ż s z e y ? =  W e d ł u g  me- 
go zdania,  n a j le psz y  rząd  iest ten,  k t ó r y  nayzda t-  
n ieyszym ludziom dozwala w e j ś ć  w służbę kra io-  
w ą :  w ie lk ą  tę  korzyść  przynos i  nam te raźnieysza  
feonstytncya kra iow a,  bo ka żdy  cz łowiek  z t a l e n ­
tami  mnże  się spodziewać  piastowania k iedyś  z na ­
cznego  urzędu.  Jeś i i  W P a n o w i e  bi l  p rzyymiec ie ,  
n ie  będziecie i u l  mogli  k ie ro w ać  s p r a w a m i  
k r a j u  t a k ,  jak d o t ą d ;  po w ie c ie  przez to lu do wi ,  
iż nędzę jego przyp isa ć  na leży  ksz ta ł towi  rządu,  
a on widząc  t r w a ją c ą  tę nędzę,  domagać  się b ę ­
dz ie  n o w y c h  odmian,  a cóż w tedy  odpowiedzieć?  
P ośw ięc i c ie  dla  niego k o us ty tucyą ,  k t ó re y  w ie k i  
są świadkami* i p rzy i mi ec ia  n ow y system , k t ó r y  
r ó w n i e  mało  po m oże ,  jak da w ny,  p o  przy jęc iu  
b i lu ,  cz y l i i  lud prze s tan ie  na u ż yw ani u  w p ł y w a  
swego ty lk o  raz jeden w s ie dm iu  la tach?  T o  n ie ­
p o d o b n a  ; a jeśii rząd o d m ów i  kró tszego  pr zec ią ­
g u  czasu,  lud  żądać będzie r ę k o y m i  od swoic h  
r e p r e z e n t a n t ó w  , * t»k P a r l a m e n t  przes tać  mnsi  
by dż  zgromadzeniem o bra du jącem,  ponieważ  cz łon­
k o w i e  jego p r z y b ę d ą  z po leceniami  od sw oich  wy- 
ho ro ó w .  S k u t k i e m  tego będzie  cor ocz ny  P a r l a ­
m e n t  i powszechne  p r a w o  głosowania .  Nie  jestem 
k o n t e n t  z tego bilu;  mó w ię  tak ,  bo m n i e m a m ,  i i  
po g rą ż y  k r a y  w  n i e o c h y h o ą  z g u b ę ,  i n ie c h  b ę ­
dzie,  co ohce , o p o r  m ó y  do ostatniego pop ier ać  
będę .  Te ra z  zaś w n o s z ę , aby d ru g ie  czy tan ie  
b i l u  odłożono do 6ciu miesięcy.”

Nas tęp nie  L o r d  K a n c l e r z  zbijał  twierdzenia  
L o r d a  E l/en borou gh t k tóre  w jego m ni em an iu  od 
ogólnego py ta n i a  r e f o r m y  zbytecznie  się odda l a ­
ją.  P r z y z n a w a ł ,  iż p r zy jęc ia  b i l u  nigdy  przyn ieść  
n i e  zdoła ta k ie y  ulgi  niedoli  lud u ,  j i k ie y  się w ie ­
l u  spodziewa; lecz tw ie rd z i ł  zarazem,  jakoby po­
w s z e c h n y  głos za b i lem b y ł  tak wie lk i ,  iż w s t r z y ­
m y w a ć  go w y ra ź o e m  jest n i epodobie ńs tw em .  B i ­
s k u p  z D u rh a m  b y ł  zdania Loifda E llenborough. 
L o r d  Stau n ton  m ó w i ł  za bilem'. L o r d  S a lisbu ry  
w s t r z y m a ł  aię aż do wniosku  L o r d a  B uckingham . 
N i e k t ó r z y  L o r d o w i e ,  a między  temi i'J J a d d in g -  
to n , t ł u m a c z y l i  się, d laczego ,  mimo n iegdyś p rze ­
c i w n e g o  zdania,  dziś z a b i ł e m  głosować będą. M a r ­
g ra b ia  L o n d o n d e rry  n azw a ł  to n ie ko n se k w e n c ją .

—  W  P ly m o u th  n a j m u j ą  ok rę ty  dla JJon P e -  
■dra,, ce lem p rzew iez i en i a  wo yska  z T e r c e i r y  do 
L isb o n y .

—- VV zeszłym mies iącu  i 558 Judzi  wynios ło  
aję t  miasta B r is to l  do pó łnoc ney  A m e r y k i .

—-  Laze t a  ( ilobe  d o n o s i , iz B t r o n  JS/eumonn, 
d y p l o m a t y k  A u s t r y a c k i ,  bawiąc y  te raz  w  tu tey-  
• t e y  stol icy i zastępujący n ieobecnego  Xiążęc ia  
E ste rh a ze g o , ma  by dź  mia now any  Posłem Ceaar-  
»k o -A us l r ya cki m  w B ru x e lli. (G . f p . )

a;ę znaglonym p rzeds ta w ić  tę okol iczność  radli®1 
domagać  się rozsądzenia wzg lędem raz już post*' 
now io n e y  in te rw en cy i .  W y d a r z e n i e  to wszystki*0 
M in is t r o m  n iepodoba  się. M i m o  lego , w p ł y w  *' 
pos to liczaey p s r t y i  na nasze s p r a w y  zewnętrzna* 
w e w n ę t r z n e ,  jest t ak w i e l k i ,  iż ta,  g dyby  naW®1 
rząd  D on M iguelow i odm ówi ł  pomocy,  p r zy  <*?" 
darzonem k ry ty c z n e m  położeniu ł a t w o b y  go do t®' 
go zmusił*.  M in is t ro w ie  w tak i m p rz y p a d k u  O5**' 
siel fby w y s t ą p ić  z g a b i n e t u ,  a by  tak  wysoko P9' 
wiązaney  i p a n u j ą c e j  p a r t y i  zadość uczynić .  Ap°* 
stol iczoi  zawiadomieni ,  O czem mia ła  bydz' r a o " 1 
w radzie,  naganial i  pos tęp owan iu  M in is t r a  spr*^ 
zagran icznych ,  wszys tkiego c h w y t a j ą  się dla prZ®' 
c iągnienia  na swoją s t ronę  K r ó l a  , i zniweczeni* 
wsze lk ic h  im p r z e c iw n y c h  ś r od kó w .  Nie chcą  oO* 
czekać,  aż D on P e d ro  w y l ą d u j e ,  i wszys tko ks*® 
się domyślać ,  j akoby im ch c ia no  dać do zrozuroi®' 
nia,  ze  juz dano różnym p u ł k o m  rozkaz zbliźeo**
*ię do gran icy  Po i  tugalskiey.

K o m i t e t  medycz ny  p rze s ł a ł  t r z e c h  lekarz? 
do P a ryZ a  dla czynien ia  spostrzeżeń nad choler?) 
(d. 5 b. m. prze jeżdża l i  przez B ajonnę).

K r ó l  żądał  od pewnego tow arzys tw a  kapit*'  
l i s tów F r a n c o z k i c h  i A ng ie l sk ich  pożyczki  dla 0‘ 
pędzenia kosztów pochodu  armi i  k n  F y r y n e o m  i ** 
E stre m a d u rze . Lec® s ą d z ą , iż ta nie tak łat**9 
przyydzie  do  s k u t k u ,  zwłaszcza gdy  wszyscy '** 
soby H iszp an i i  za w y c z e r p a n e  uważają.  [G . kV.)

F  r a w c r  A.
P a r y  i  d n ia  X kw ie tn ia . 

prze łożenie  Kanclerz* ,  K r ó l  Jcnć ułaska'  
w i ł  t o i  ludzi ,  z oa yd uj ących  się w więzieniu St~Pe■ 
rogie, i  skazanych  na k a r y  po l icyyn e .  Podobnież uł*‘ 
a ka w i ł  M o n a r c h a  osób, osadzonych w wiezie'  
n i u  la  n orce .

Fiszą z j i lg ie r u  pod d ni em  23 marca :  „ W  o' 
ta/c** naszey  P fo u je  teraz  zupe łna  spokoyność-
W  krotce  przeds ięwzięta  będz ie  w y p r a w a  p r z e c ie  
Jjonci. Na  żądanie J eo e ra f a  JSoyer , pos łano 
z tąd k i lk a  oddzia łów woyska ,  oprócz  tego,  k tó '  
r e  o t rzyma z F r a n c y i .  W  lu ty m p o p ł y n ę ł y  czte* 
r y  s ta tk i  z woyskieoi  do O ran , a Unia g b. m. U' 
da ł  się t sm b r y g  R ailleu se  ze i 5o a r t j l l e r zy s t a -  
m *' O k r ę t  l in io wy  ^dtgesiras  p r z y b y ł  tu d. 18 b> 
m.  z Talonu  i p rz y w ió z ł  1000 żoła ie rzy .

— D n ia  g  —
__ VVe wsz ys t k i ch  mias tach p row inc yon alnyc hi  

władza  i obywa te le  obmyślają fundusz e  na śrzod- 
ki  zaradcze przec iw  cholerze .  K»da  m i e j s k a  *  
B o rd e a u x ■ w y . n a e . y ł ,  na len  cel  80,ooo f ranków-  

w  o t-fJu en tm  (w D e p a r ta m e n c ie  r lisn e )  dwie 
osoby zacho ro w a ły  na cholerę ;  w C om piegn e  za­
cho ro w a ło  t a k i e  ki lka  osob.

—  D n ia  io  —
He wszys tkie  interessa F r . n c y i  polega ły  na 

sy s temsc .e  P. /*»rr«r  (p r ócz tego, cośmy w So­
botę przy toczyl i )  dowodzi  i to t a k i e ,  iż na b u r ­
sie spadnienie  p a p i e r ó w  o i* p r o c e n t u ,  j edyoie 
przypis u j ą  jego n iespodziewaney  słabości,  i ie  przy-  
szły stan bu rs y  uważa ją Za zup e łn ie  z . leżny od 
stanu zdrowia  p r e ł *8„ M i n i s t r ó w .  Dziennik  h a n ­
d lo w y  u t rzymuje ,  ze do io te rm .s t ycznego  objęcia 
sp raw  I r a n c y i ,  po P. P e r r ie r ,  P. G uizo t we zwa­
n y  zostanie.  Domysły  te tem bs rd z .e y  zdają się 
do p r a w d y  z b l r ż * ć , iż zporniędzy bardzo  wie lu  
znakom i ty ch  osób i D e p u t o w a n y c h  ró ż n y c h  s tron-  
n i c t w ,  k tóre  dnia wczorayszsgo odwiedz ić  chc ia ­
ły  Prezesa R a d y  M in i s t ró w ,  jeden ty lko  P. Gui-

ZOt\  ( G Pf F ) ^ ty * CZłS P**y c h o r y m  ba-

H i s z p a r i a .
M a d r y t  d n ia  2Q m a rc a .

Onegiląy miel i  nasi M i n i s t r o w i e  naradę  b a r ­
dzo bu rz l i w ą .  Zdaje się , j akoby pe łn om ocnik  A n ­
g ie l sk i  w  t r e śc iw y  i k a t e g o r y c z n y  sposób nanowo 
u cz y n i ł  p rze łożenia M i n i s t r o w i  s p r a w  zagran i cz ­
ny ch , p rz ec iw  zamierzonemu mieszaniu  się do s p r a w  
P o r t u g a l s k i c h  i nas tęps twu ,  k l ó r e b y  sk u t k i e m  t e ­
go bydź  mogło. Z  tey p rz y c z y n y  M in i s te r  widz ia ł

J e a tr .  DZ1S po r »z p ie rw sży  kortiedya w ie r  
szetn H r .  ł r e d r a .  A'ikl  m nie n iezn a . Z . k o ń c z y  o 
r y g in a la a  kome dyo  opera :  S zla ch ta  C zyn szo w a .

P r z y  dzisieyszym Nrze rozdaje się, na osobnym 
pó ła rk u szu  d r u k o w a n a ,  wiadomość o now em  dziele 
pod  ty tu łe m :  T ech n olog ia , do uŁycia w d o m o w e  m 
Gospodarstwie.

DODATEK



DODATEK DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO N. 48.
W i l n o  d n ia  22 K w ie tn ia  v. s. i  852 ro k u .

M  icidotności z  d z i s i e j s z e j '  -p o c z ty .

S a n h t  P e te r s b u r g  d n ia  i f  k w ie tn ia .
, U b r i ą d  św ię ta  Z m a r t w y c h w s t a n i a  P a ń s k i e g o  

aj u o  ** ,IOc§ w Z i m o w y m  P a ł ę t a ,  w p r z y t o m n o ś c i  
IN IN. C esabstwa , 1 I I .  CG.  M M .  W .  X .  N a s t ę p c y  

Ronu, w . X .  M ichała  i Wf. X .  H elf.Isy. P o s w y -  
, . ^ c "  po w in sz o w a n ia c l i  C z ło n k ó w  R a d y  Państwa- ,  

’ l n i st rów,  S e n a t o r ó w ;  J e n e r a ł ó w , O f i c e r ó w  G w a r -  
V t V\ 'oy,t t8) tudz ież  i n n y c h  z n* k o m i t9 z y ch  Osób ,  

!• CC. M M .  s ł u c h a l i  po te m M sz y  u r o c z y s t e y .
C  p o łu d n iu ,  N.  Paw da ł  u r oc z y s t e  p o s ł u c b a -  

018 P- M a r s z a ł k o w i  M o r t i e r ,  X c i u  T r e y i s y .  n*d-  
r j ry c z a y n e m u  i p e ł n o m o c n e m u  P o s ł o w i  K r ó l a  

r a t i c t u ó k t ó r y s po  s k o ń c z o n e j  a u d y e n c y i ,  m ia ł  
ZB«C 2 j t  p n e d s t k w i d  J .  G. M .  na leżąc e  do j e g o  o r-  

os oby ,  m i a n o w i c i e  za ś :  a d j u U n t ó *  sw oi c h :  
^° ruc»r . ika  g ł ó w n e g o  sz tab u  m a r g r a b i e g o  T r e v i s y ,  
" P ^ ó d z c ę ' S z w a d r o n u  g ł ó w n e g o  sz tabu w i c e - h r a -  

B e i l o z a n e  i k a p i t a n a  g ł ó w n e g o  s z ta bu  h r .  
f e*'thuis; X c i .  d !E c k m u c h l  p a r a  F r a n c y i ,  i zosU-  
Jłcego p r z y  p o s e l s tw ie  P.  de Ca ze n er .  T e g o ż  dn ia ,  
Po th ien iony  poS*ł p r z y j ę t y  b y ł  n a  u r o c z y s t e m  p o ­
s ł u c h a n i u  i p r zez  N .  C b s a r z o w ę ,  po  k l o t e m  r ó ­
wnież m ia ł  h o n o r  p r z e d s t a w i a ć  N.  P a n i  osoby  s k ł a ­
dające j ego o r8z»k.—  Po  n i e s z p o r a c h  N.  C e s a b i o w a  
przy yjno wa ła  W K a p l i c y  p o w i n s z o w a n i a  d a xn.{T.P.) 

•—  P r z e a  n a y w y l s z e  d y p l o m a t a  p o d  d.  23 m a r -  
c a y ł a s k e w i e j  m i a n o w a n i  k a w a l e r a m i  o r d e r u  

S. A n n y  i e y  klassy:  D o w ó d z e a  W i l e ń s k i e g o  a r t y l -  
l e ry ys k i eg o  t w i e r d z o w e g o  e t a t u  , l iczący  się w a r -  
ł y l l e r y i , J e n e r a ł  P o r u c z n i k  B u s z u je  w  i s z y ,  J e n e -  
ł a ł - m a j o r o w i e  : d o w ó d z e a  Q w a r d y i  k o nn eg o  p ó ł k u  
• t r z e lc ó w  B a r o n  O ffe n b e r g  z  f i  i dow ó d ze a  oc i ey  
b r y g a d y ,  i j e y  d y w i z y i  p i e s z e j ,  S ta r ó w  i s z y .  ( P .  P .)

—  G az e ta  S e n a c k a  o g ł os i ł a  N a y w y i s z y  D y p l o -  
tnat,  p o d p i s a n y  w d n i u  10 k w i e t n i a ,  z a p e w n ia ją c y  
Uowe odz na cz en ie ,  ca le m p i s y  wią z an ia  o b y w a t e l i  
t n i e s k ic h  do  sw o je g o  s t a nu .  —  U m i e ś c i m y  w  tw-  
s t ę p u j ą c y m  n u m e r z e .

O b w i e s z c z e n i e . 
i Sąd Zjazdowy rozbiór fortuny niegdy 

JW . Ludwika Czarneckiego z mocy dekreta 
Wołyńskiey Izby Cywilnego Sądu roko i83o  
dnia ig grnduia ogłoszonego ułatwiający, za- 
skuteczni wszy na zjezdzio w dobrach Bnbrynia 
w Gnbernii Wołyńskiey Powiecie Ostrogskim 
położonych likwidacyą przychodzących wierzy­
cieli; gdy w dalszym postępie dzieła rozbioro­
wego znavdaje następne przeszkody: N aprzód:  
Wierzyciele dotąd likw idacji niepozyskujący 
niestawią się: Powtóre: Niektórzy wierzyciele 
tłótaacrąc się niemieniem potrzebnych papie­
rów, przez przysłane do Sąda prośby i odezwy 
do uczynienia gotowości w kategoryach swoich, 
dozwolenia dla siebie czasu żądają: Potrzecie:  
Do konstytncyi massy przystąpić także nie mo­
żna, z przyczyny nieukończenia w dobrach roz­
biorowi uległych geometrycznego pomiarn: P o * 
czw ar te : Nadeszło dnie tabelne świąteczne z 

rzepisu Ukszów N a y w y ż s z y c h  działania 
sądowe przerywają; dla tych przeto wszystkich 
przyczvp, a szczcgólniey dla dogodności wierzy­
cieli, aby ci na upadek ,  lub straty narażeni 
Die byli, Sąd Zjazdowy Rozbiorowy widząc się 
zmuszonym dalsze prożek wowanie działań swo­
ich zatrzymać, zjazd niniejszy do dnia 20 ma­
ja idącego i85s  roku po raz ostatni limituje; 
z zastrzeżeniem: że po złatwieniu na tym te r ­
minie w dobrach Bahrynie kategoryów dóbr 
tych dotyczących się, to je3t po dokouozeuiu l i ­

kw idacji długów na dobrach rzeczonych hypo- 
tekowauych, i po ustanowieniu onych szacun­
ku, juryzdykeya sądowa do dóbr części mia­
steczka Pilawy, w Gnbernii Podolskiey Powie­
cie Lityńskim położeuie mających, rozbioiowi 
uległych, dla podobnychze działań przeniesiona 
nieodstępnie zostanie; a względnie dóbr Pole­
skich Klucza Obiyrskiego w Powiecie Kowel- 
skim sytuowanych do massy podrozbiorowey 
należących, dopiero na zjezdzic w Pilawie Sąd 
Zjazdowy postanowienie uczynić deklaruje; na 
jakowem to powyżej oznaczonym terminie zjaz­
du rozbiorowego, jako ostatecznym i nieodzo­
wnym, aby wierzyciele i debitorowie fortuny 
uiegdy J W .  Ludw ika Czarneckiego z zupełną 
gotowością w dobrach Bahrynie i Pilawie sta­
wili się; rezolucyą teraźnieyszą dla wiadomości 
tychże do akt dobrom właściwych P rokura­
torowi massy wnieść poleca , a o rozpnblikó- 
wanin oney przez Gazety Kuryera Litewskie­
go do Redakcji teyże Gazety odnosi się. Den 
na sessyi w Bahrynie dnia 6 kwietnia i 832 r.

Assesor Sądu Powiatowego Żytomierskie­
go Antoni Rykal.

Assesor S ą d u  P o w ia to w e g o  Ostrogskiego i  
K a w a le r  L e o n  K rzy ża n o w sk i .  (4 8 6 )

O przeda&y Optycznych Instrumentów.
1 J . W .  R e y c h e n b a c h  o p t y k  i  m e c h a n i k ,  

m i e s z k a j ą c y  w S a n k t - P e t e r s b u r g u  ma h o n o r  u -  
w i a d o m i ć  s z a n o w n ą  p u b l i c z o ś ć ,  iż on  r o b i  i p r z e -  
da ie  r ó ż n e g o  g a t u n k u  o p t y c z n e  n a r z ę d z i a ,  r ę c z ą c  
za i c h  u ż y t e c z n o ś ć  i g r u n t o w n o ś ć ,  j ako  to :  j ó d  
w s z e l k i e g o  r o d z a i u  s z k ł a  d l a  o c z u  t. j .  k r o -  
n ó w s k i e  o c h r a n i a j ą c e  o k u l a r y  i s z k ł a  s z l i f o w a ­
n e  p o d ł u g  p r a w i d e ł  o p t y k i ,  p o d o b n e ż  c y l i n d r y ­
c z n i  z s z w a j c a r s k i e g o  i c z e s k i e g o  k r y s z t a ł u ,  
f a b r y k i  t e go ż  R e y c h e n b a c h a ,  s ł u ż ą c e  p o ż y t e c z ­
n i e  d l a  m a j ą c y c h  w z r o k  s ł a b y  , w z m a c n i a j ą c e  
os ła b io n y  j ego  o r g a n i z m .  T a k o w e  o k u l a r y  n i e -  
t y l k o  n ie  s z k o d z ą  w z r o k o w i ,  p o n i e w a ż  s i ę  o n e  
d o b i e r a j ą  p o d ł u g  o k o m i a r u  , za p o ś r z e d n i c t w e m  
k t ó r e g o  k a ż d y  k u p u j ą c y  m o ż e  w y b r a ć  o k u l a r y  
p o d ł u g  s w o i c h  o c z u  , a l e  o w s z e m  p o ż y t e c z n e  
d la  k r ó t k o w i d z ó w ,  k t ó r z y  w  b l i z k o ś c i  i  w o d ­
l e g ł oś c i  m og ą  s w o b o d n i e  Czytać  p r z e z  te o k u l a ­
ry. 2 r e .  W i e l k i e  p e r s p e k t y w y  i o k u l a r y .  5 c ie .  
M i k r o s k o p y  s k ł a d a n e  t u d z i e ż  m i k r o s k o p y  s ł o ­
n e c z n e ,  b a r d z o  p o w i ę k s z a j ą c e .  4 te .  R o z m a i t e  
p r o s p e k t y .  5 te.  W s z e l k i e g o  g a t u n k u  p r y z m y  
i s z k ł a  p i r a m i d a l n e .  6 t e .  P a l ą c e  i w k l ę s ł e  z w i e r ­
c i a d ł a ,  c y l i n d r y c z n e  i f a c e t o w e ,  c z a r n o  i b i a ł e  
m i n i a t u r o w e ,  k t ó r e  można  t a k ż e  u ż y w a ć  d o  r y ­
s u n k u .  7 me .  K a m e r - o b s k u r y ,  p r z y  p o m o c y  k t ó ­
r y c h  mo ż n a  z d e y m o w a ć  z n a t u r y  w i d o k i ,  vv o d ­
l e g ł o ś c i  4 c h  k w a d r a t o w y c h  mi l .  8 m e .  L a t a r n i a  
G z a r n o i i ę z k a  ( l a t e r n a  m a g i c a  ) , k t ó r a  m a ł e  
f i g u r y ,  n a r y s o w a n e  na s z k l e ,  p r z e d s t a w i a  na  b i a -  
ł e y  ś c ia n i e ,  w  ż w y c z a y n e y  i c h  w i e l k o ś c i  ; t a k ­
że r o z m a i t y c h  g a t u n k ó w  o p t y c z n e  Szkła ,  b a r o ­
m e t r y  i t e r m o m e t r y ,  b o t a n i c z n e  m i k r o s k o p y  d l a  
f a b r y k a n t ó w ,  r ó w n i e  j ak  r ó ż n e y  w i e l k o ś c i  a n ­
g ie l s k ie  i b a w a r s k i e  a c h r o m a t y c z n e  l u n e t y  i t e ­
l e s k o p y ,  do w y d o b y w a n i a  ogn ia  m a c h i n y  n o w e ­
go w j n a l a z k u ,  k t ó r e  z a l e d w o  w r o k  n a p e ł n i a j ą  s i ę



bez wszelkich niebezpiecznych następstw. W y -  
źey wyrażone narzędzia przedają się wszystkie 
razem i pojedynczo, z zostawieniem kupującym do 
woli wybierać co się komu podobać będzie. On po- 
deymuje się reparacyi wszystkich wyżey wy­
mienionych narzędzi , i będzie się Starał dogo­
dzić publiczności prędkiem uskutecznieniem da­
nych mu poleceń. Magazyh móy znayduje się 
w nowey kramie na przeciw Katedry.

IIoJiHuaieficniepŁ 0)KHroBŁ. (^9 1 )

U w i a d o m i e n i e .
1 Ponieważ niektórzy fabrykanci, tak do­

brze naśladują pieczęć i powierzchowne znaki 
dewizy tytuniu fabryki mojey, iż nie można ich 
rozróżnić od prawdziwych ; przeto ninieyszem 
oświadczam, źe prawdziwy tytuń męicy fabry­
ki potem poznać można , gdy na obu końcach 
obwinięcia każdego paczka , imie moje , II. S. 
Kasack, wyrobione będzie literami przezroczy- 
8 te mi (wasserschrift) w papierze. Riga 1 janu- 
aryi i 83a roku. II. S. Kasack.

 ------------  (4g 4)
Niżey podpisany poleca szanowney Pu- 

blioznośoi skład towarów naylepszyoh po ce­
nie umiarkowaney, mianowicie zawierający 
w  sobie: perkale sławney Bitepazkiey fabryki, 
nowo wzory, desenie i prawdziwe farby, płó- 
oienko angielskie w  naylepszyoh gatunkach, 
modne ozerkasy, batystowe nosowo chustki, 
szarfy i pasy złotem i srebrem haftowano, je­
dwabne chustki na szyję oraz inne; rękawioz- 
ki zagraniczne męzkic i dam skie, naylepsze 
prawdziwe francnzkie parfumy, Extrait triple, 
kdinianskio mydła służące do nadania delika­
tności twarzy. —  Eaa de Cologne, Een des 
A lpes, czarne i iuue gatunki pomady, Huile 
antique z kwiatów, Iluile Maoassar uznana za 
naylepszą ku rośuieniu włosów, Róź, brązowe, 
posrebrzane, lakierowane, kryształowe, porce­
lanowe i stalowe angielskie towary; rzeczy pię­
kne ze złota w naynowszym gu śc ie , włoskie  
towary z alabastru; grzebienie ezyldkretowe  
obecney mody; szczotki naylepsze, chańska her­
batę, oraz inue rozmaitego rodzaju towary.

C. J. Dufeanx.
W  W ilnie na plaon jarmarku w  sklepie 

naprzeciw wieży zamkowego Kościoła N. n 5 .
IIojiHipieiicmepi, Oanirosi,. (^92)*

O ś w i a d c z e n i e .
1 Oświadczenie imieniem Ludwika i A- 

lexnndra Chorążego woysk Rossyyskich braoi 
Sołtauów, Julii w  zamęzcin Faszczowey Cho- 
rążyney powiatu Bielickiego, Konstancyi, Pau- 
liny, Anuy i W incenty w panieńskim stanie 
zostających sióstr Sołtanówien, potomstwa ze­
szłego ś. p- Wincentego Sołtana Stanu Kon- 
syliarza i Kawalera Orderu ś. Anuy, z matki 
ś. p. Teodory z Hrebnickioh Sołtanowey ro­
dzącego się: zanosi się w  rzeczy następney: — 
Po rodzicach ś. p. Janie i Konstancyi z Biało- 
zorów Hrebnickich Generał; woysk polskich, 
dobra Nikonowicze i Choczynka zwane w Gu- 
bernli MohilewBkiey w powieoie Czausowskim, 
a zaś dobra Strunoycie i Sory w Gubernii 
W ileńskiey w  powiecie Zawileyskim położone, 
stopniem naturalnego spadku, przeszły do a- 
ktorstwa na dwie córki, a siostry między 80- 
bą rodzone, Annę w zamęsciu za J W . Cypry-

janem Chaleckim Podkomorzym powiatu Bifl'I 
lickiego będąfcą, i Teodorę Sołtanowę Marszał­
ków^ powiatu Rzeczyckiego matkę żałujących 
Dclatorów —  O jakowy spadek czyniąc sukces- 
sorki pomiędzy sobą pomiarkowauie, i podział 
na równe części, ponieważ dobra Litewskie  
Strunoycie i Sory przewyższały walorem do­
bra w Gnbernii Białoruskiey położono Nika-  
nowicze i Choczynka , przeto J W W . Podko-  
morstwo Chaleccy, biorąc na swoją schedę  
dobra Białoruskie, a matce naszey dobra w G11- 
bernii Litewskiey Strunoycie i Sory z fo lw ar­
kami odstępując, ca  wyrównanie schedy, prze­
kazali do opłaty rozmaite podług tabelli dłu­
gi , częścią jeszcze antecessorskie po rodzicach 
Generałach Hrebnickich na ogólnych majątkach 
oparte, częścią zaś własnych swoich debitów, 
która wespół z restauoyą gotowymi pieniędz­
mi wypłaconą , wyniosły ogólną summę zło­
tych polskich 160,000 do dóbr Litewskich przee 
m ilkę  naszą przyjęte; a tak , gdy tym sposo­
bem schedy w  równy dział nproporcyonowa- 
ne i wykwalifikowane zostały, dokumentem  
wieczysto dzielczym w  roku 1802 marca 1., 
dnia postanowionym, tegoż czasu przed akta­
mi Ziemskiemi powiatu Rzeczyckiego przyzna­
nym; a dnia 19 marca tegoż 1802 roku do akt 
Ziemskich powiatu Zawileyskiego wniesionym, 
dział wyraionyob dóbr na schedy został opi­
sany.—  Taką koleją ś. p. matka nasza stawszy 
się niezaprzeczoną aktorką dóbr Strunoyć i Sor 
w powiecie Zawileyskim, następnie dokumen­
tem 1810 julii ig  wydanym, a nazajutrz dnia 
20 przed aktami Ziemskiemi powiatu Rzeczyc- 

.kiego przyznanym , w  dowod rzetelnego swo­
jego przywiązania, wyrażone dobra pod doży­
wocie mężowi swojemu a oycn naszemu ś. p. 
Wincentemu Sołtanowi Marszałkowi zapisała. 
Z mocy zapian od żony wydanego ś. p. oyciec  
nasz W incenty So łtan , był tylko dożywotni-  
kiem dóbr Strunoyć i Sor, które ulegają jed y­
nie odpowiedzi i satysfakcyi, za długi ante-  
cessorskie przy dziale przyjęte, i za istotne za­
winienia ś. p. matki naszey, jakie się okażą,  
obciążać zaś dóbr takowych udzielnemi, w ła ­
sne mi swojemi d ługam i, i na nich opisywać 
ewikoyi nie miał prawa. Mimo to jednak ze­
szły ś. p. W incenty Sołtan Marszałek za swo-  
ie własne d łu g i , i uzyskane na nim kouwik-  
oye, dopuścił zaymować w zastawy i tradyeye 
niektórym wierzycielom dobra Sory, dopiero 
ze stopnia matki do aktorstwa żałujących De-  
latorów należne , a oprócz intrat przez ciąg 
dożywocia swojego pobieranych, puszczę w ła ­
sność kapitalną majątku stanowiącą zupełnie  
wyniszczył, więoey 20,000 rubli srebrnych, jak 
kontrakta przekonywają, wybrał z niey czy­
stego dochodu. Nie można tego mieć za złe  
'Żałującym Delatorom, żo muszą bronić w ła ­
snego fauduszu, nie mają Żałujący zamiaru 
kredy torom ś. p. oyoa czynić naymnieyszey 
krzywdy, lub' pomawiać działania oyoa, któ-  
rego, jak za życia czcili i poważali, tak też 
równie i po zgonie, naygłębsze uczucia w  ser­
cu swoić^i dochowują. Lecz celem ich jest, 
rozróżniając fundusze oyoa od funduszów mat- 
czyoych , okazać dla wszystkich ktedytorów  
właściwą ich należność hypotekę i odpowie­
dzialność. Oyciec nasz ś. p. W incenty Sołtan 
zostawi! udzielny dziedtiozny własny majątek



c’>e Rzel w Sohernii Mińskiey powie- Lubieniach 16, Safeawiczaoh z 102—.17,Zabro{U
nader Poto^ “y; a gdy rzeczą jest je 37, Niedwiednice 7 i Kruhlejo 6; w ogóle
oie mon- h j I Z w.Sze**ł« o*obi«te jego długi 3 4 o dusz w 5 rewizyi.
dodzied!ict Da ma^ tka  cnd iyni* 3< Sakcessorów zmarłego Kollegialnego

śmi “ ^ ° Cm • *** °^Ca nale£°yc h » P° jeg° l Ia5e 55, Masiejewie 4o, Zadorożje 34, Zamo- 
^)acv l T n  ” aymn"lcy8Z,eS° Tv6t§pa do dóbr ża- szyszoze 55; Części Ahryzowskiey, we wsiach: 
aiiast s 1 Ło.rdvv n*a mah  < * one natych- Hrygzewie, 33 , Trubnikowie 22, Andreje wskoy 
p ".,W 0 0 “ . z P.°d Bi°prawych swoich Z75— 71, w ogóle 5 6 i dusz w rewizyi 1816 r. 
°bowia *? ^ ' “ kolwiek tytołem zajętych, są Wszystkie tei majątki przedają się z uro-
j?lkn a *atDI S2nka‘5 8aŁysfakcyi na ma- dzonemi po rewizyi, ze wszelką należącą do
cym 0 *aQowie, jako funduszu niezaprzeozo- nich ziemią i wszelkiem na niey zabudowaniem, 
dne SVV0̂ e^° dcbitora powinni, i w tem za- i z przeuosein długu R ad y ,  na 26 lnb lat, 
ró \J  Przeszkody ze gtrouy Żałujących Delato- kto zechce , wedle dawnieygzego świadectwa, 
ź a}D. me ^  tych przeto powodów, ża na prawidłach kassy zaohowawczey; targi na-

Delatorowie żadnych długów osobi- znaozają się: pierwszy 16, drngi 20 i trzeci 26 
jątk ®* P* °y®a Wincentego Sołtana na ma- dnia miesiąca maja i 85s rokn. Zaczerń życzą- 
Da j1 knnoyoiach i Sorach ze stopnia matki oy kupić zechoą przybydź do Rady Opiekuri- 

1, 8Padł',g° nieprzyymoją i satysfakcyi o- czey na przeznaczone targi na J o godzinę zrana; 
Męg/ domierzać nie mogą; ale kredytorowie podpisywać się zaś do targów, każdodziennie, 
je Z rU8j ? ^ n Sołtanowa uzyskiwać swo- prócz dni świątecznych. Marca 28 dnia 1802 r.
cze * ezDo^°l powinni, przez ninieysze oświad- Expedytor Strasznikow.

Qie zawiadamiając, ze z temi wszystkiemi, Expedytora Pomocnik Stepanow. (485)
gt# rzy niewłaściwie przy possesyach bądź za-------------------------------------------
^^w'jych, bądź tradycyynych, na wyrażonych O s t r z e ż e n i e .
}̂8)*tkflch aż potąd ntrzymnją się , o nstąpie- 2 Sąd Powiatowy Szawelski na zasadzie 

^  , Qalyohmia8t z possesyi tndzież o powrót dekretów Remissyynych jednego i 8 a5 xbra 5 
Wa !.8ny°5 °d  śmierci ś. p. oyca in tra t pra- dnia dobra Paozgale zeszłego Jana Kozłowskie- 
^  czynić będą, zapowiadają. i 83a roku go, drogiego 1827 gbra i 2 majątek Berżany ze- 

0a 24 dnia. szłyoh Ignacego i Barbary Cytowiczow na E x -
S0i. ^^orąży W oysk Rossyyskich Alexander dywizyą wskazujących, te konkursowe sprawy 
j 0(1 ati w itnienlu swojem i w imienin oałego do ostatecznego w dnia 2 następnego miesiąca 

*enstwa. maja rozbioru przyjąć postanowił, o ozem wszy-
P0 .^ ° k a i 832 marca 26 dnia. Przed Sądem stkie intaressowane przez Gazetę Kuriera Litew. 
łe pa tow ym  Zawileyskim, w skntek nastałey ostrzega strony i na nieobjawione w owym 
^ 0 ocyi, stawając osobiście Alexander Sołtan czasie pretensye amissye zapisać determinuje. 
(jłe°r.a£y woysk Rossyyskicb, ninieysze oświad- D at i832 marca 18 dnia.
 ̂ oie dla wpisu do protoknło potocznego po- Powiatowego Szawelskiego Sądu Assesor
a • O ozem Sąd Powiatowy Zawileyski za Narbnt.
pędowym podpisem i przyłożeniem skarbo- Assesor Józef Narfeiewioz.
ey pieczęci zaświadcza. Assessor Bohdanowicz. (484)

W  Powiatowym Zawileyskim Sądzie Za- --------------
adająoy W incenty  Swierżewski. 2 W  ogrodzie P. Strumiłły znaydują się po-

Regent Bohdanowicz. (4go) koje do najęcia na letnie mieszkanie.
—-----------   HoJUnpvieScniepL OxKiiroBt. (487)

P  r z e d  a 5 .
l  Na ulicy Skop ów ce, w domu Sowietnikowey Przedaż publiczna.

°gowskiey, są zlokowane do sprzedania-, kareta  5 Od Wileńskiego Gubernialnego Rządu
P°dwóyna i dw a kocze, mało używ ane , gdzie ka- ogłasza się , iż na zaspokojenie skarbowego u- 
z' ego czasu można one oglądać i  dowiedzieć się zyskania 5745 rubli 56* kop. assygnacyami, za 

Cenie. przejęte przez Radzcę Honorowego Bobicza kou-
HojiHUMeScmepŁ OamroBŁ. (48y) trabandne to w ary ,  oddane na przedaż dwie

   włoki ziemi należące do szlaohcioa dwuimien-
Publiczna przedaż. nego Michała Wincentego Michałowskiego, po-

SlC 2 ^ ada Opiekuńcza Moskiewska CESAR- łożone W ileńskiey gnbernii Trockiego powiatu 
Uomu wychowania uinieyszem ogła- w Mereckiey parafii, zawierające w sobie las 

z&» iz w niey będą się przedawały * ankcyy- i łą k i ,  ocenione g i5  rubli assygnacyami odgta- 
^ego targu oddane na ewikoyą za uohybieniom ńiczone bezsprzecznie; przedaż takowa odby- 
ei'mxnu nieruchome majątki: wać się będzie w term inach: pierwszym i 2,

1. Obywatela Ignacego Michała syn Bo- drugim i 3 dnia następującego maja, a trzecim 
rika , Mohilewskiey Gnbernii Klimowieckie- i ostatecznym we trzy miesiące od dnia pier-

S° P ow ia tu ,  we wsi Pozarje 24 dnsz podług wszego wydrukowania takowego ogłoszenia; za- 
wizyi 18x6 roku. czem życzący kupić pomienione dwie włoki zie-

2. Pótkownikowey Barbary Alexiejewey mi * lasem, zechcą przybydź do tego rządu w 
nźtniney K araw ajew ey, Mińskiey Gubernii , przeznaczonyoh terminach. Apryla 5 dnia 1832

_)(>rysowskiego Powiatu, we wsiach z dworami: roku. Assesor Józef Sznlc. 
tbiszcze z 81— 19, Czystie 58, Wardomiczaoh Sekretarz Jamont,
o ,  Malesowie 81 , Juryłowio 5 5 , Pouie 34, Naczelnik stołu Julian Rutkowski, (43g)

(5)



3 0(1 W i l eń s k j eg o  G u b e rn ia lnegó  P.ząda.  D la  w e  wsi WIgośzyćacb ; ninieyszeoi obwisszc*6' 
•zadosyćuczytńenia przysądzonych rezoiueyą Rzej* n iem wszystkim wierzycie lom,  deb i to rom i pf0'  
dzącego S e n a tu  z Z y d a  L ey b y  Jude low icza  na tensorom do  m a ją tkn  n. W W ,  Leniowskic l i  0 

korzyść S k a r b u  za p rzewóz k o n t r a b a n d o w y c h  biegającym się daje wie dz ie ć ;  iż, na  powyższy01 

t o w a r o w  penuych pieniędzy 4 3 , 2 g i  rnb,  4g kop.  te rm iu ie  ca łk o w i t e  dzieło rozbiorowe dotąd n|fl 
assygnacyami  , Rząd t en  postanowi ł  p r z e d a d ż  ukończone  u ł a t w i ć  przedsiębiorę , na  k t ó r y 01 
z publioznych t a rg ó w  dnmek w mieście W i l n i e  te rm in ie  z n i es t awiącemi  się choćby zaoczni0 

na szpi talney ulicy  pod N.  35 5  położony w po-  dzieło rozb io ro we  aż. do końca ex p e d y o w a e  
ło w ię  ty lko  do tego J u d e lo w icz a  należący-,  b ę d z i e ,  a w  k o ń cu  u p a d e k  w  sp ra w ie  uzuauj 
przynoszący na tę część roc zney  in t r a ty  45 r u -  dJa nieja wiąeych się feostanie, o czem przez  O' 
b l i  a?s.; a za tem życzący kupić  połowę potnie- d e z w ę  do R ed ak to ra  Gazety  K u r y e r a  Lite?*'' 
nioriego d o m k u ,  zechcą  pr zybydź  do  tego Rzą- skiego aby t rzyk ro tn ie  przez Gazety  p rz ed  prz?'  
d n  na targi  w t e tm in a c b  : p ierwszym ago, d r a -  padającym t e rm in em  ogłoszone Uinieys 'e ob<vie' 
girn 4go, a t rzecim 6 go dn ia  nas tępnjącego m a-  szezeuie zostało. A zaś dn S ąd ó w  Uiezdnyeh g° '  
ja. Apryla  4 4 dnia i 8 3 2  ro ku .  be rn i i  W ołyńs k iey ,  aby w  k anoe l l a ry ąch  tako'

S ew ie tu ik  Marozeuko.  w e  obwieszczenie na  ścianach zawiesić polecili
S e k r e t a r z  K-owaleuok. odnios ł  się. O  czem w  tein dziele rozb io row e 01

N a cze ln ik  Stołu  R omua ld  Czarnocki .  (458) iu te re ssowano  osoby ninieyszem obwieszczeni '  01

 ----- -— uwi a da mi a .  D a t  w  Ost rogu dnia 3o m arca  i85ś
2  Od Mińskiego Gubcrnialnego R zą d u  ogła- roku .  Assesor Sąd n  pow ia tow e go  Ostrogskieg0 

sza się: i i  na podjęcie się przybudow ania drew -  i K a w a l e r  L e o n  Krz yżano wsk i .  ( 4 3 7 )
niąnych adckodowych m iejsc  w  M ińskim  turem -  —.— .----
nym  z audi u ■ umocowania w  aresztantskich tego TJ W i  U d o  m j  e ’ti i  e.
zam ku izbach s u fitu , i  popraw ienia w nim  pieców , 5 P ew n y  F ranc uz rodem z Paryża ,  zatnie-”
okien i t .  d. za sum m y wyliczone podług, smiet, szkały od lat k i lku  w  Litwie' ,  k t ó r y  po zdat)i° 
a m ianowicie na p ierw szą  4 ,5g6  rub. 36 kop., na  exainiiiu w Uniwersy tec ie ,  otrzymał  świadectwo, 
drugie  5q4 rub. 4 kap. i  na ostatnią  46o rub. jg może zająć mieysce nauczyciela publ iczncg0 

assygnacyam i; postanowiono odbydź targ  2 0  i<prze- języka f rancuzkiego W szkole powiatowey;  i f  
targ  2 2  dnia  m iesiąca apryla  teraźnieyszego i 8 3 2  da teraz wyjechać na Wieś w obowiązek Guwer-” 
ruku w  M ińskiey Skarbowey Izb ie; zaczćm zyczą- nera.  Życzący się z nim widzieć dla pomówię- 
cy padjąc się, takowego w ybudowania, zechcą p r zy -  nia, udadzą się do mieszkania jego będącego n* 
ly d ź  do Izb y  na przeznaczone term iny z p ew n e-  zaułku Sgo Jak uba w domu W .  Nowickiego na­
mi  ewikcyami, gdzie za przybyciem  życzących, ob- przeciwko Sgo Jerzego.  (456) 
jaw ione będą hondycye, śm iety i p la n . A pryla  4
dnia  i83  2  r .  Assesor F . A rcim ow icz. 5 Un Franęais  natif  de P a r i s ,  demeurard

Z a  Sekretarza Gliński. depuis plusieurs annees en Li thuanie,  apres  a'
Sto łu  N aczelnik Anisim ow . (4 5 2 ) voi r  subit Pexamen a l ’Univers i te  Imper ia le  d®

------------ Yi lna^ 1st ob tcuń Pautoriśatictt  d’oCcuper u ° e
3 Za  Rozkazem J E G O  I M P E R A T O R S K I E Y  place de Professeur  de la ngue franęaise aux e- 

MOŚCI.  Cóles de dis t r ic te,  dósi re  maintenant  se placer
Sąd z jazdowy,  rozb iór  na m a ją tk u  W  W .  a la campagne,  pour  y reffiplir les  fonctions d® 

niegdy Michała  i Mikołaja L e n io w sk ieh  W do- gouve rneu r .  Les  personnes  qui des i re ra i e0* 
b ra ch  części wsi Wigaszyo i Szprach  w po- p re ndre  des informations,  sont p r i e e s  de s’adreS' 
wiecie  Ł u c k i m ,  zaś części  wsi L e n io w a  w po- ser  maison de Mr.  N owic ki  petite rue  St. J a c o b ,  
wiec ie  W ł o d z i m i r s k i m  w  gubern i i  W o ły ń sk iey  vis-a-vis Pegl ise St. Georges.  (456) 
leżących,  z mocy d e k r e tó w  jednego ro k u  1 8 0 2  IlojiHrtaieHcmepi. Ojkm-obł.
dnia  i 5  m arca ,  drugiego r o k u  i 8 i g  dnia  1 k w ia -   —
tnia ,  oraz  wie lol ioznych Ukazów Sad u  G ł ó w -  1 W i l e ń s k a  Izba  S k a r b o w a  ninieysze 01

liego D e p a r t a m e n tu  Cy wi lqego gt tberni i  W o ł y ń -  obwieszcza:  iz w niey w dni ach  2 6  i 5o  t e r a ^ '  , 
skiey,  a szezególuiey r o k u  i 8 » 6  dnia 3 czeVwoa nieyszcgo mies iąca k w i e t n i a  naznaczone są t»r" 
•Lu N .  »485 i roku 1 8 2 9  dnia 5 kwie tn ia  za gi i p rz e t a rg  n a  dos tarczenie  r ę czny eh żela '  
N .  1 7 1 7  rozb ior  na mają tku n. W W .  Michała  zaych aresz t an tsk ich  p r ę tó w  z motorkami ,  szrU' 
i Mikołaja L en iowskieh  k o n ty n u o w a ć  polecają"  bami  1 ram kam i,  w ogóle na 58a  ludzi  areaz'  
cycb.  O ra z  nas tąp iony ch na gruncie  wsi W iy  ta u to W, zaczem życzący b y d ź  uczęs tn ikami  ta" 
guszyc i L e n i o w a  a k t ó w  rozbiorowy,  h. U pad łe  kow y ch  t a r g ó w ,  zechcą s t aw ić  się do Izby 
t e rm in a  zjazdu pom iecionego przez innotesoen- S k a r b o w e y  na  w yra żone  t erminy  z dos ta t ec* '  
cyą  w d n i a  2 9  marca  biegąoego roku »832 w nemi ewikcyat iń .  Dnia  ao  k w ie tn ia  i § 3 2  f* 
Ost rogu d a t o w a n ą  i w  akta do brom właśc iw ym  W  obowiąz kach  S ek re ta rza  Znosko.
Ł u c k ie g o  i  Włodzim irskipgo  p ow ia tow  w n ie -  Kól leg.  Sek r .  K.  Mal ew sk i ,
s iona,  przeznaczającą  t e rm in  zjazdu rozb ioru -  Za  Żurnal is tę  Czapl iński .  (4g5)
wego n a  for tunie  u.  W W .  Michała  i Mikoła ja_____________________ ___________
L e n i o w s k i e h  w  d n i a  1 2  maja hb-gącego ro k u

C tas Obserwacyi. W yso ko ść  B a ro m .  1 W y s . T h er . R e a u .  j  W i a t  r'm ' S ta n  po.vietrza.
Obserwacye
m eteorologi­

czn e .

u o e o a s e w o a

d. 30 0 1 po polud. 
,d .  21 — — — 
d. 22 godz. 6 rano.

27 cal. 6.1 lin . I 
27 — 5 G — 1 
27 — 7,5 - r  i

jo}  stopili,
+  »5 ł — — 
+  7i  -  ~

Zachodni.
'A schodni. 
Południowy.

pochmurno.
Chmury,
Pogoda.

, D r u k a r n ia  A .  M a rc in o w sk ie g o .
D Ó zw ałA  sią * i> rukow ac. Wilno.  i 832 . d. 2 2  Kwietnia .

C e n z o r  Leon Borowski.


